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księży  centrowców „bywe. padużywara . 
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Kalendarz katolicki: 


15-go Maja: Zofii męcz. z 3 córkami. godz. 4 


Używają najróżniejszych sposobów 
panowie centrowcy, aby ratować za- 
chwiane swe stanowisko na Sląsku 
Polskim. Zaczynają się przekonywać, 
że lud polsko-katolicki ma dosyć ich 
opieki, że nadal nie myśli być narzędziem 
w ich ręku, które używają na korzyść 
»faterlandu< i partyi swojej. Dla tego 
nie przebierają w środkach. W obecnej 
chwili jesteśmy świadkami rzeczy nie- 
bywałych i niesłychanych. Księża cen- 
trowcy nigdy jeszcze nie wojowali tak 
z ludem polskim jak obecnie. Albowiem 
walka z pismami polsko-katolickiemi, 
które nie łączą się z centrum, nie jest 
niczem więcej jak walką z ludem samym. 

Nietylko gazety nasze spotykają się 
z napaściami, ale lud sam bywa za- 
czepiany w najdroższych uczuciach 
swych z ambony, i to jedynie dla tego, 
ke chce wybierać posłów pólsko-kato- 
ickich. 

W obecnej chwili jesteśmy świadka- 
mi, jak spowiedź wielkanocna, którą 
odprawiamy z nakazu Kościoła, przez. 


trowo-niemiecką. 
Rzecz jasna, 


Denuncyacye jego w 


krakowski może 


skiego. 


w celach agitacyjnych. Zwalcza się 
tam pisma Aiiki, zwalcza się i lży nad sobą, a są może 
poselskich i to nie przebierając w 
środkach. 

Przed kościołami i na cmentarzach 
centrowcy rozrzucają miliony odezw 
PRZY lud, w których się zachwalają 
1 polecają, a miejscami księża sami stoją 
przed kościołem i wciskają wiernym 
pisma centrowe. 

W związkach stojących pod ich ko- 
mendą, centrowcy agitują w sposób 
niesmaczny i potępienia godny. Nie 
mają odwagi zwołać wieca polskiego, 
bo boją się ludu zniechęconego do cen-. 
trum i nienawidzącego je, dla tego 
uprawiają robotę krecią, minując pod 
stronnictwem narodówem. Prasa ich, 
jak »Gaz. Katolickac, »Volksstimme« 
i »Katolik« zasługuje rzeczywiście na 
napiętnowanie takie, jaką ją zaszczycił 
nawet wybitny centrowiec lata ubiegłego. 
Rzeczywiście jest to prasa najpodlejsza 
i najnikczemniejsza pod słońcem. 

Dowodami nie może bronić swego 
stanowiska i swej sprawy, więc chwyta 
się oszczerstw, kłamstw i temi pracuje 
bezustannie. Nie warto na to przyta- 
czać przykładów, bo . mielibyśmy 
przez cały tydzień co pisać, gdybyśmy 
to chcieli przedstawić czytelnikom na- 
szym, 

Do jakiej przewrotności dochodzą 
centrowcy, wystarczy wykazać postępo- 
wanie ludzi »Katolika« w ostatnim cza- 
sie. Gdy się przekonał, że sprawę 
przegrał, gdyśmy z zasady z nim nie- 
potrzebnie nie stacząli walki, to pewien 
katolikowieć udał się do pism wielko- 
pańskich w Galicyi, tam puszczał arty- 


nego. 


środkami 


straszą kominiarzem. 


elementarnej 


narodowych. 


drukarnia 


Rodzice! uczcie dzieci 
i pisać po polsku. 


minut 13, 


Ten, którego posądzają wszyscy b 
dzie o te podłości, był istotnie w Kai 
kowie i podczas pojawiania się artyku 
łów w »Czasie« widziano go w redakc 
pisma tego. Nie długo a ogłosimy na- 
zwisko jego, aby świat się dowiedzie 
co czynią dusze zarażone trucizną ce! 


że denuncyacye 
nie zawierają w sobie ani słówka” 
prawdy, ale nikczemny pismak ich może F+ 
się pocieszyć tem, że przynajmniej | 

częściowo osięgnął cel swój. > 


» Czasie 


mieszczone, były jedną s przyczyn ur. 
dzonej w »Górnoślazaku« rewizyi. Nie 
chaj się więc cieszy ta duszyczka de 
nuncyanta, że przynajmniej zwrócił 
uwagę prokuratora pruskiego, a »Czas« 
sobie pogratulować 
że do podobnej roboty dał się użyć. 
»Czas« zapłacił już prawdopodobn 
denuncyantowi, może się jeszcze zgłos 
po sześć groszy do prokuratora: 


awiodły jednak nadzieje kato 
kowców.  Denuncyacya nie osięgła tego 
do czego zmierzali. Redakto 
ślązaka« nie są od nikogo 
"mają żadnych komitetów centrain 
swobodni 


Jeżeli centrowcy sądzą, że takie: 
złamią ruch narodowy 

Śląsku, to grubo się mylą. Przeciwni 
dolewają tylko oliwy do ognia, wznie: 
cają tylko większą jeszcze nienawiść 
u ludu polskiego do siebie i przyczy 
niają się — za co im dzięki — do 
robienia poczucia odrębności narodowej 
u ludu polskiego Górnego 
dejdzie czas, że matki nasze będą str 
szyły dzieci centrowcem, tak jak d 


kuły przeciwko Towarzystwu Wybor- 
czemu, »Górnoślązakowie i »Głosowi 
Słąskiemu«. Artykuły te są istotnie 
ściekiem kłamstw, oszczerstw i obelg 
najnikczemniejszych, a co najgorsza 
pelne denuncyacyi, donosów, wzywają- 
cych prokuratora pruskiego, aby wyto- Za 
czył sprawę o zdradę stanu redakto- 
rom »Górnoślązaka:. Autor tych arty- 
kułów odegrał rolę najpospolitszego 
denuncyanta, służalca, wyręczyciela pro- 
kuratora pruskiogo. Do tego stopnia 
dochodzi podłość centrowa, bo Poląk 
do takich podłości jest niezdolny. 


kule p. t 


17 stycznia b. r. 


| Polska. 


Zabór pruski. 


Dola- redaktorów. 
rzekomą obrazę nauczyciela 
p. Rudolpha z Krzywinia skazała tutej- 
sza Izba karna redaktora »Wielkopola 
ninas p. Józefa Szmyta na 150 mar 
kary. Obrazy dopatrzono się w art 
»Walka z elementarzem 
w numerze »Wielkopolaninac z dnia 


artek, í A 


Ę 


A >Gó 
za 


w swojem działaniu od »Katolika«, który 
do dnia dzisiejszego nie wyjaśnił powo 
dów, które nie znoszą światła dzie 


Ve 
WV- 


Śląska. N 


_ Albowiem żadna sztuczna agitac 
nie jest w stanie stłumić ruchu, który | 
płynie z serdecznej potrzeby ludu na- 
szego, ruchu, który stanowi mur for- 
teczzy w obronie praw naszych naro 
dowych, ruchu, który dąży do podn 
sienia doli ludu polskiego. Ani a 
bony, ani spowiednice, ani oszczersti 
ani denuncyacye nikczemne nie zdłay 
siły społecznej, która |. 
dniem każdym coraz liczniejsze mas 
porywa w dziedzinę wpływu swego. | 
Bracia! Dalej do pracy! Dołóżc 
wszelkich sił, aby pokazać przeciwnikon 
naszym, że minęły czasy, w których b 
śmy służalcami obcych, że dziś jesteśm 
ludem, świadomym swych celów, samo 
dzielnym, który wybierze tylko po 


s 


|= 
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Równo, 
oł i a nadto wcielone do niej 
žana części Królestwa polskiego z 
łą unicką ludnościąc, mianowicie po- 
aty: Hrubieszów, Tomaszów Janów, 

m, Biłgoraj z gubernii lubelskiej i 
wiat Włodawa z gubernii siedleckiej. 
Cały ten obszar ziemi Królestwa 
olskiego, zamieszkały przez 900.000 | sprzeczki pomiędzy  Mahometaninem 
jeszkańców, nazywanych wprawdzie. 
dowo »byłymi unitami«, lecz w rze- 
ristości pozostałych z małymi wy- 
kami wiernymi Unii, wcielony będzie 
ten sposób do t. zw. południowo- 
ichodniego kraju, a tem samem pod- 
y zostanie pod wyjątkowe prawa, w 
kraju obowiązujące. 
zabronienie katolikom kupowania ziemi, 
zabronienie przekazywania ziemi testa- 
ntem, skasowanie wszelkich wyborów 
Królestwie polskiem są wybierani 


mk. nagr 
mości o szlachetnej zgubie. 
ść ta obecnie nadeszła: 
amera przychwycono w hotelu 
ol w Frankfurcie nad Menem w 
hwili, kiedy najadłszy i napiwszy się, 

jał, jak się to mówi, »orżnąć« czy 


Zabór austryacki. 


Pomnik Grottgera. 
Odsłonięcie pomnika Grottgera w Kra- 
owie z fundacyi artystów, dłuta Szy- 
manowskiego odbędzie się w sobotę. 
odczas uroczystości przemówi hr. St. 
'arnowski. 


Zabór rosyjski. 


Nowy zamach na Unitów. 
Warszawy donoszą do »Gazety 


` Zapadła już decyzya, że gubernia 
ołyńska, składająca się z 12 powiatów, 
dzieloną zostaje na dwie gubernie : 
na z Żytomierzem, druga z Łuckiem, 
o miastami gubernialnemi. 

Przy nowej gubernii żytomierskiej 
>zostanie ośm wschodnio-południowych 
tów dotychczasowej gubernii wo- 
ej, mianowicie : Żytomierz,Owrucz, 
farokonstantynów, Zwiachel, 
sław, Krzemieniec i Dubno. 
Do nowej gubernii łuckiej przydzie- 
ostaną cztery pozostałe powiaty 
chczasowej gubernii wołyńskiej : 
Kowel i Włodzimierz 


ziowie gminni, wybierani wójci gminni 
, skasowanie szczątków polskiego 
ka w szkołach i sądownictwie itd. 
W Łucku bawi już komisya budo- 
micza i stawia pałac dla gubernatora 
owych jurydyk. 
. Ł4 LJ 
ci ze świała. 
Obiecujący panicz. 
Pisma donosiły o ucieczce trzynasto- 
go syna dyrektora policyi szcże- 
iej, Puttkamera. 
ce, którym drogi synek nie pierwszy 


rodzaju wypłatał figiel, wyznaczyli 
ody za dostarczenie wia- 


restauratora 


iecujące ziółko przesadzono do are- 
I 


skadra amerykańska w Kilonii. 
encya Hawasa donosi, że bawiąca 
Ville tranche eskadra amerykańska 
a się z końcem b. m. do Kilonii. 4 
dmirał amerykański otrzymał już do- > 
czące instrukcye. A 
ý Rosya w Mandżuryi. 

- Postępowanie Rosyi wywołało w Chi- 
iach głębokie zdumienie. Wszystko bo- 


»Stroskanie ro- 


Jmiona słowiańskie: 
I5-go Maja: Strzeżysława. 


wiem wskazuje na to, że Rosya wzmat 
cnia swe załogi w Mandżuryi, zamias- 
je zmniejszać. Według ostatnich do- 
nasień za'ożyła Rosya wielki skład pro- 
wiantów i zapasów wojennych. Znaną 
jest rzeczą, że zakupiła znaczną ilość 
koni. Wojsko rosyjskie obsadziło tery- 
toryum nad rzeką Liao, w kierunku do 
Niuczwang; obszar ten panuje nad ko- 
leją Szanhajkoran i jest pod wzglę- 
dem strategicznym bardzo ważnym 
punktem. 

Urzędowo donoszą, że cesarzowa: 
wdowa postępowaniem Rosyi zaniepo- 
kojona, ponieważ obawia się większego 
napływu wojsk zagranicznych, co bę- 
dzie niewątpliwem następstwem akcyi 
rosyjskiej. Książe Czing wziął 5-dniowy 
urlop, aby uniknąć zapytań i pro- 
testów od zastępców mocarstw zagra- 
nicznych. 


Skazanie angielskiego premiera. 


Premier angielski, Balfour, skazany 
został na karę pieniężną I00 fr., ponie- 
waż jechał przez pewną wieś automo- 
bilem z chyżością 50- kilometrów na 
roi co jest policyjnie wzbronione. 

alfoura już po raz trzeci spotyka 
grzywna za zbyt prędką jazdę. Sa 
Rozruchy w Macedonii. DEES 

Doniesienia konsulów i Porty o osta- 
tnich zajściach w Monastyrze są sprze- PRE: 
czne. Wiadomość, jakoby  rzucano 
bomby, jest nieprawdziwa. Wskutek 


Ostróg, 


bułgarskim handlarzem mleka przy- 
szło do starcia między Turkami a Buł- 
garami. 20 Bułgarów zostało zabitych 
a I2 rannych. Po stronie tureckiej 
zginęło 3 ludzi. Porta twierdzi, że 
niepokoje były wywołane przez 
Bulgarów, i że oni przygotowali za- 
mach. Obecnie zapanował już w mie- 
ście spokój. Handel odbywa się bez 
przeszkody. Składów serbskich strzeże 
wojsko na żądanie konsula serbskiego. 

Porta otrzymała z kół dyplomaty- 
cznych radę, aby energicznych zarzą- 
dzeń przeciw komitetom macedońskim 
i sprawcom zamachów — nie rozsze- 
rzała na niewinnych, aby unikała nie- 
potrzebnych ostrych zarządzeń i zapo- 
biegła nadużyciom policyi, co tylko 
rozgorycza tłumy i zwiększa liczbę 
oskarżeń przeciw porcie. 


Odkrycie dynamitu na statku. 


Policya w Nowym Jorku odkryła na 
statku »Umbria,< krótko przed jego od- 
jazdem, dynamit. Skrzynię zanurzono 
we wodzie. Przy następnej rewizyi 
znaleziono 200 naboi dynamitowych, 2 
suche baterye i 3 lonty. Wedle orzecze- 
nia znawcy, palił się jeden z lontów 
w chwili, gdy skrzynię zamurzono w 
wodzie i z pewnością w kilka minut 
byłaby nastąpiła eksplozya. List, który 
nadszedł do policyi, donosił, że Maffia 
zamierza wysadzić w powietrze jeden 
ze statków angielskich i był podpisany 
nazwiskierf=Płetro Demartini. i 


Dżuma. 


Do Nowego Jorku donoszą z Limy, 
że w miejscowości Pisko i okolicy 
stwierdzono kilkanaście wypadków 
dżumy. 


Strajk kolejowy w Australii. 


Znaczy to: 


Wiado- 
młodego 


czmychnąć. 


Z Melburne donoszą, że rozpoczął 
się ogólny strajk kolejowy w Australii, 
Powołano do służby ludzi niedoświadczo- 
nych, wskutek czego zdarzyły się liczne y 
wypadki. Š 
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Kor, Wyszła już: 
Nauka o wyborach 
do parlameniu niemieckiego 
i jest do nabycia 
w ekspedycyi „Górnoślązaka*, 
MGF Cena 5 fen. E 


Wiadomości potoczne. 


Sląsk. 


Katowice. Jak robak deptany krzy- 
wi się, tak obrażony honor kobiety pol- 
skiej obudza się, gdy lżą nas publicznie 
wszelkiego gatunku hakatyści. I przez 
co zasłużyłyśmy na to? Już od dzie- 
siątek lat znajdujemy się w żałobie, 
troska i cierpienia odnawiają ból nasz, 
którego ani czas nie zdołał zagoić. 
I dla czego na nas napadają? ido- 
cznie jesteśmy im przeszkodą w ich 
sławnej kulturze, bo wiedzą dobrze, że 
nie zginie ojczyzną nasza, póki nie- 
wiasty w niej czują, bo z ich to serca 
płynie trucizna, którą wrogowie się trują. 
Ta zaczepka kobiety i matki polskiej 
niech będzie dla nas wezwaniem do 
walki narodowej, bo przychodzą chwile 
dla nas podobne do owych czasów, 
gdzie obowiązkiem było matek, żon 
i dziewczyn stanąć obok walczących, 
aby słąbą dłonią odpierać nieprzyjaciela 
cisnącego się na mury warowni. Wam 
atoli dzisiaj jeszcze większe aniżeli tam- 
tym grozi niebezpieczeństwo, bo ude- 
rzają w nas srogie pociski hakatystów, 
którzy uważają siebie i swoje plemię za 
najbardziej ucywilizowanych i zioną nie- 
nawiścią przeciwko nam, wmawiając 
w siebie, że ich kultura jest wyższą od 
naszej. Co za bezczelność! Ale idź- 
cie sobie, wy kulturnicy, do Chin lub 
Kamerunu, tam szerzcie swą kulturę, ile 
się wam tylko podoba! 

Ale wróćmy do rzeczy! Znajdujemy 
się we wielkiem niebezpieczeństwie, bo 
dziś nieprzyjaciel czycha na nasz język 
ojczysty. Aby odwrócić to niebezpie- 
czeństwo, potrzeba pracy usilnej, serc 
uczciwych i szlachetnych jak najwięcej, 
przyczem współdziałanie niewieście jest 
koniecznością nieuknioną. 

Wzywam was zatem, matki i kobiety 
polskie, do walki duchowej, a echo tego 
wezwania niech się odbije o najniższą 
chatkę; chwyćcie za broń, a tą bronią 
naszą niech będzie praca, praca usilna 
i energiczniejsza niżeli dotąd była, koło 
wychowania dziatek waszych w kółku 
rodzinnem. Uczcie dzieci wasze w do- 
mu czytać i pisać po polsku, uczcie 
religii św. w ojczystym języku, bo to 
wasz obowiązek i powinność, za który 


"odpowiadać * będziecie q 


SKO yod x 


i narodem. Nie opuszczajcie ak, 
spuszczajcie się na szkoły pruskie. 
waszym kierunkiem dzieci staną 
chlubą narodu. A to można osię 
za pomocą języka ojczystego, bo w 4 
czystym języku wyrazy snadniej do s 
trafiają, bo sam dzwięk narodowego | 
zyka słodko to porusza. W dzisiejszy 
czasach tak liczni socyaldemokraci u 
są wykwitem tej pracy germanizat 
skiej. Jeżeli tak pójdzie dalej, bę 
ich jeszcze więcej. E 

Dalej więc torujcie dzieciom : 
drogę do samodzielności ducha 
nie wysługiwały się z taką ule 
hakatystom, lecz jak jeden mąż 
obok siebie i nie pozwalały 
niewierać. Z samodzielnością 
nam lepszy byt i lepsza przyszł 

Kobiety, zachęcajcie mężów 
i braci, aby się łączyli pod sztan 
rodowy i aby głosowali na tych p 
których nam poleciło Towarzystwo 
borcze, a nie na tych, których post: 
»Katolike, centrum, socyaldemokr: 
hakatyści, bo nie ma to, jak mieć 
żów swoich za obrońców. 


moślązaka« zeszarpali porządnie. 
im to sprawia przyjemność, niechaj 
bawią się dalej w ten sposób. My im 
przeszkadzać nie myślimy, ale robiąc 
oje, pokażemy im, że w parafii ka- 
ckiej są polscy katolicy w znacznej 
gkszości, że cni tu rządzić powinni 
a nie garstka rechtorków i urzędników. 
Jako szczególne uznanie zasług Letochy 
podnoszono to, że miasto Katowice 
dało jednej z ulic nazwę od nazwiska 
Ten zaszczyt p. Letochy naj- 
ej świadczy o jego działalności, 
jeśli go czci miasto, w którem 
dzą hakatyści, liberały i lutrzy, jeśli 
czci miasto, które z lubością zowie 
no siebie miastem najwięcej niemie- 
em całego Górnego Śląska, to taki 
nie mógł być obrońcą i dobro- 
cą ludu polskiego, i lud też nie 
zie miał do niego zaufania. 
Podobno >»männerferajne wynajął 
dorożek, któremi członkowie jego 
ą uprawiali agitacyę za Letochą. 
y dorożkami jeździć nie będziemy, 
: jeżdżąc na swoich, nasi zwolennicy 
obią swoje i p. Letosze zaoszczędzą 
przykrej przeprowadzki z Berlina na 
Sląsk, którą chce urządzić na jesień. 
 Sprawią starcowi przyjemność, że będzie 
mógł pozostać sobie spokojnie w Berlinie, 
aby na stare lata nie miał takich trudów. 
Radykał polski. 
— Cieszyły się, oj cieszyły się za- 
czki górnośląskie w niedzielę, no i 
ają się czemu cieszyć, bo już mogą 
obie zaśpiewać: »lib faterland magst 
politycznej. Nas to ani ziębi ani ruik zajne. A to skąd tak odrazu, 
Spokojnie i z uśmiechem na u | jeżeli przed chwilą jeszcze lamentowali 
przyglądamy się wysiłkom panów dajcz- | nad biednym uciśnionym faterlandem ? 
katolików, bo lud dziś przejrzał i Le: No, bo położyli na wysokiej górze — 
już nie wybierze. ; m niedaleko Brynowa — wielki ka- 
Dobrze bardzo, że nasi przeciv ień, a nad tym kamieniem postawią 
zadzierają już nawet z kobietami > Pow zawo aż 20 metrów 
skiemi dla tego, że czytają gazety po. wysoką, a a ta kupa kamieni i ce- 
katolickie Choi je psd 0 giel będzie potężną twierdzą, o którą 
wiedliwemi zaczepkami. Te harcujące po Górnym Ślązku króliczki 
polskie, jak nazwano u nas w k rozbić mają sobie swoje zuchwałe łebki. 
nasze Polki, dadzą się jeszcze we zr | Lecz toby jescze mało było. Więc w 
centrowcom. Pokażą one, że un jednej ścianie wieży umieszczony zo-, 
pilnować nietylko warzechy, ale że _ stanie żelazny obraz żelaznego kancierza 
że umieją wychowywać dzieci po po Bismarka, który” swe grożne oblicze 
bronić naszej narodowości i agito skieruje spewnością w stronę Krakowa, 
za wyborem kandydatów polskich. aby pilnie bączyć na niebezpieczeństwo 
Nasze Polki wspaniałomyślnie grożące z tamtej strony Przemszy biedne- 
baczą centrowcowi, że nazwał je  Michałkowi. Bo to ten Kraków 
bami«, ale swą robotą polityczną nigdy też nie pozwala iape spać 
rodową pokażą im, co znaczy ko | trwożliwym zajączkom. To też żelazny 
polska, uświadomiona. S | kanclerz szczególnie będzie go miał na 
Dajczkatolicy uprawiają szaloną | oku, i swym przenikliwym wzrokiem 
tacyę w swoim >mannerferajnie<, badać będzie dzień i noc podziemia 
dziś stał się niejako klubem politycz | Wawelu, czy tam czasem nasz Ko- 
W przeszły piątek wieczorem rozprz iuszko nie knuje jakich spisków, „aby 
tam znów o wyborach, wzajemnie s *wnego pięknego poranku w białej 
kadzili i zapalali się do zachwytu 


z 

Polk 
Katowice. W naszej parafii pz 
wie centrowcy dobywają wszelkic 
do agitacyi za ponownym wyb 
Letochy i zwalczaniem »Górnoślą 
Przeciwnicy nasi zwałczają P 
i ich kandydatów na ambonie 
spowiedzi, przed kościołem, s 
nie ma miejsca, gdzie mają wpływ, 
regoby nie używali dla celów a 


Mężna niewiasta. 


| — 


2) (Ciąg dalszy). 


Spostrzegała matka, że ją nawet 
przewyższą kiedyś, i cieszyła się ser- 
decznie z tego, widząc, że to będzie jej 
wyłączną zasługą, iż je od kolebki do 
tego wprawiała. 

Wszelako i inny powód do radości 

ała Bronisława. Będąc dobrze oswo- 
joną z położeniem narodowości polskiej 
na Śląsku, bo dużo i gorliwie czytała, 
przekonała się, że ten ruch narodowy 
w klasie tak zwanej inteligencyi spo- 
czywa  przedewszystkiem w rękach 
mężczyzn, podczas kiedy większa część 
kobiet o tem nic nie wie, albo wręcz 
wrogo jest usposobioną do tego i woli 
wzdychać i umizgać się do ideałów 
niemieckich. Była zaś kobietą i su- 
mienną, która poznawszy swój obowiązek 
narodowy, także go sumiennie wypełnia, 
i ambitną, którą pociągała myśl, że 
wśród inteligencyi kobiecej ona ze 
swemi córkami będzie na Śląsku jedną 
z pierwszych pracowniczek w odrodzeniu 
narodowem. Nadto nie było jej tajno 
bądź z książek i gaze dż z piel- 
grzymek do Krakowa i Częstochowy, 
że w innych dzielnicach głównym stró- 
żem życia polskiego jest matka, podczas 
kiedy na Sląsku wśród inteligencyi 
przeciwnie właśnie niewiasta jest roz- 
sadnikiem kultury pruskiej. Na wzór 
tedy prawdziwych matron polskich po- 
stanowiła Bronisława szerzyć polską 
narodowość uświadomioną na Sląsku, 
rozpoczynając od swojego ogniska, 
a zwłaszcza od córek, aby snać nie 
powiedziano, że Sląsk zawdzięcza swoje 
odrodzenie wyłącznie mężom. Nie mogła 


znieść tej myśli upokarzającej, że ki 
synowie powiedzą, iż matki śl 
zdradziły wiarę i język swych praoj 
polskich. 
Zmywała tedy gorliwie tę haf 
z czoła swych rodaczek. I już b) 
doprowadziła do tego, że jej córki. 
wzorowemi Polkami, w niczem nie 
pującemi swym siostrom w innych d 
nicach polskich. Co było tem barc 
pocieszającem, że się to przecież d 
pod bokiem tego, który z urzędu 
musiał stróżem kultury pruskiej. Le 
Bronisława, jak się rzekło, nie pozwała 
się mężowi wtrącać w wychowan 
swoich córek. A ponieważ z je 
strony wiedziała ze szkolnego post 
wania męża, jak się przekształcać us 
młodzież polską na niemiecką, a z dru 
strony przewyższała męża sprytem p 
rodzonym i uczuciem macierzyński m, 
więc umiała znakomicie owocy szkoły 
niemieckiej przemieniać u swych córek 
w domu na owocy kultury polsk 
Widziała, że tym sposobem wprowa 
się w duszę dzieci pewne rozłamanie 
Charakteru i niemal dwoistość, ale 
to nie było rady, bo wiedziała ró 
z dziejów Sląska, że taka dwoistość 
a nawet troistość polityczna źre duszę 


matek polskich w celu szerzenia chrze- 
_ ściańskiej dobroczynności. 
= Tymczasem zdarzył się wypadek, 
który mógł zachwiać nawet taką mężną 
kobietę, jaką była Bronisława Skowro- 
ką z domu Liszczycka. 
| Pewnego dnia pod wieczór wrócił 
| mąż cały wzburzony ze zgromadzenia 
| nauczycielskiego. Zaledwie wszedł, za- 
wołał żonę i zamknąwszy się z nią 
"w swoim pokoju, rzekł do niej bez 
_ ogródki: 
=  — Bronciu, czego się obawiałem, 
to się spełniło. 
= — Cóż takiego? — zapytała żona 
nie bez pewnego wzruszenia. 
— Przyszedł rozkaz, że nauczycielom 
nie wolno nigdzie z nikim rozmawiać 
po polsku, nawet w domu z żoną, 
| dziećmi i służbą. Inaczej komu prze- 
| kroczenie będzie udowodnione, zostanie 
albo przeniesiony w niemieckie okolice 
też zupełnie złożony z urzędu. 
Óż my teraz poczniemy? 
— Przedewszystkiem uspckój się! — 
odparła po chwili namysłu Bronisława. 
— Zakaz taki już istniał od czasu, jak 
śląską już od ośmiu wieków. Zre prowadzono w nasze szkoły ów system 
umiała rozumem i swojem uczucier germanizatorski. Co poczniemy? Nic. 
macierzyńskiem zabliźnić ten rozłam do: | Jak dotąd żyliśmy w zgodzie, tak i teraz 
tego stopnia, że szczepione ślady ł | będziemy. Bo przecież odemnie żądać 
tury niemieckiej zostawały tak zupe nie będziesz, abym na stare lata po 
pochłonięte przez soczystą łodygę | niemiecku rozmawiała. og : 
tury polskiej, że prawie znikały. | — To może dzieci? Widzisz, Brok- 
Od czasu do czasu pozwalała też | ciu, zakaz! 3 RZE 

córkom, o ile to za bezpieczne i | — Ani myśli — oburzyła się Szo- 
tropne uważała, wywrzeć wpływ na inne, | wrońska — ani rządowi ani żadnemu 
koleżanki, dając im w tym wzglę _ człowiekowi nic do moich dzieci. Matka 
oględne wskazówki. Sama zaś urab jest za nie odpowiedzialna. Jak się dzieci 
swoje znajome i pewne óbywatelki  zwichną, to ani rząd ani szkoła nad 
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PizZciwników "a" szczególnie 


swymi chłopkami z pod Racławic nà 
trójgraniczu koło owic i zawołać 
na trzy strony, do tych zaborów: dalej 
wiara, za kosy! — Nic dziw więć że 
biedne zajączki wobec tak. niebezpie- 
cznego sąsiedztwa sypiać nie mogły. 
„leraz już to minęło; na górze bry- 
nowskiej leży już potężny kamień, 
wkrótce nad nim stanie wieża, a na tej 
wieży zamieszka gorliwy i czujny stróż, 
który w razie potrzeby zatrąbi na ałarm. 
Więc też zajączki nie posiadają się z 
uciechy. Wyśpiewywali sobie w nie- 
dzielę najrozmaitsze lidry, — naturalnie 
nie obyło się też bez: dajczlan, dajczłan 
iber ales, — wypowiadali najrozmaitsze 
»szpruchy<, a chcąc się upewnić w tem. 
blogiem uczuciu bezpieczeństwa, po- 
wtarzali sobie też uparcie, że nie boją 
się nikogo prócz Boga, itp. więcej. 
A pewna część zajączków to już ` 
wprost dostała zawrotu w głowie z wiel- 
kięj uciechy, zajączki te chodziły na 
przednich łapkach, fikały koziołki na 
drążku i wyprawiały najrozmaitsze inne | 
jeszcze szprynce, że aż trzeba było 
litośnie głową nad niemi pokiwać.. 
Takto czasem i nadmierna uciecha po- |! 
miesza klepki w głowie. | 
Ale nie dziwić im się, boraczkowie 
tyle wyżyli strachu, spać nie mogli, 
ciągle zerkali na wszystkie strony, czy. 
ich tam czasem jaki królik zuchwały 
nie zdusi — a do tego w tak bliskiem. 
sądiedztwie Kraków, Wawel, z pod nim. 
Kościuszko ... Racławice .. . kosy.. -| 
straszne to widmo! ... | 
Wreszcie się to skończy; stanie 
wielka wieża z kamienia a na niej Bis- 


mark — więc: lib faterland makst ruik! tz, 
zajn! | ASM 
Ha, ha! jacy oni jednak dziwni i 
Niemcy! — kupa kamieni ma zabić > 
ducha 20-milionowego narodu! — Cóż 3 


wiarusi, czy nie dziwni ci Niemcy ? — 

— Zawitały już jaskółki z powrotem 
w naszych okolicach, lecz w nadzwyczaj 
małej liczbie. Smuci to każdego przy- 
jaciela przyrody, a przedewszystkiem 
rolnika, któremu jaskółki znaczne przy- 
noszą korzyści, niszcząc rozmaite szko- 
dliwe owady. Inne lata to aż się roiło 
w powietrzu od tych szybkich ptaszków, 


„to znów 


t JO : 4 d | CIT Ea 
rzydełkami o powierzchnię ` 
stawów i jezior. Latoś to można nieraz č 
IO minut czekać, zanim się zobaczy 
jaką jaskółkę. Co mogło spowodować 
tak wielkie wyniszczenie tych nader 
pożytecznych ptaków, nie da się nie- = 
stety na pewno stwierdzić. JAMA 
Roździeń. Pomyślałby sobie kto, 
iż tu u nas na kopalni Richthofen raj ee 
dla robotników, bo nikt nie pisze o niej. 


niemi nie zapłaczą, tylko matka. Ro- à = 
zumiesz? Sc 

— A nuż stracę posadę nauczy- 
„cielską? 

Bronisława zwiesiła głowę i zanu- 
rzyła się w głęboką zadumę. Zapadło * * - 
ciężkie milczenie. Lecz po chwili pod. — 
niosła energiczną twarz, ujęła rękę SA 254) 
męża i zaczęła mu patrzeć z miłością 
w oczy. ak 

— Widzisz, drogi Feliksie — szeptała _, | 
czule — chociażby nawet do tego doszło, or 
Czyż nasze dzieci nie są więcej warte 
od wszystkich posad rządowych! Przecież 
one już wyrastają, a my mamy chwała 
Bogu z czego żyć. Ale gdybyśmy je 
teraz zaczęli nawracać do niemczyzny, 
czyżby na to pozwoliły? A gdyby ipo- 
zwolily, czyżbyśmy ich nie złamali? z 
Przecieżby synowie icórki kiedyś mogli 
o nas powiedzieć ze wstydem, że ich 
rodzice w starych latach zdradzili swoje 
przekonania młodości. Azaliby nie po- 
myśleli, że skoro ich rodzice odstąpili 
od mowy ojców, to im również wolno 
odstąpić nietylko od mowy, ale i od 
wiary ojców? A my mogliżbyśmy to 
znieść? Przecież utracilibyśmy w ich 
oczach wszelki szacunek! Jabym tego 
z pewnością nie przeżyła. Umarłabym 
z boleści i wstydu! vá 

Bronisława przestała mówić. Ale 
choć sama była boleścią macierzyńską 
zdjęta, przecież z ciekawością patrzyłą 
na męża, jaki skutek jej słowa wywrą. 
Ale on milczał bezradny. 

— Trzydzieści lat nienagannej służby! 
— wydobyło się nareszcie z piersi na- 
uczyciela. Bronisława przyciągnęła go 
bliżej ku sobie i gładząc ręką jego 
głowę pocieszała, j 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 
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y zadać temu kłam, robotnicy zapro- | narodowości polskiej, nam trzeba estety stało się inaczej, i wybuchła W niedzielę Io-go maja mieli znów zk: 
mnie, Marka z Chin, abym się przyj- | który nie jest starcem zgrzybiałym nas wojna domowa, bo »Katolik« z | zebranie wyborcze na sali Glufkiego. pe 
sprawom tym. I otoż nasamprzód | mężem pełnym sił, chcącym praco ieznanych przyczyn idzie ręka w rękę | Oświadczyli tam, że ani myślą obierać 2% 
btwierdziłem, że sztygar Tomik bardzo | i pracującym dla nas, a takim jest p Niemcami i panami, i zbałamucił | Królika, lecz wszyscy oddadzą głos An- JEA 
ezywa robotników, porównując ich | Korfanty. Jemu też głosy oddamy. pewną część ludu górnośląskiego. tesowi. A pięknie tam gadali panowie 
"zwierząt czworonożnych. P. Tomik Zabrze. Przy rozpoczęciu sobo _. Wobec tego tem więcej powinniśmy | dajczkatolicy. 
ta nabyć trochę więcej kultury. | nocnej szychty na, kopalni kró gitować, aby nasi posłowie narodowi, Jeden z nich nazywał opiekunów 


iezależni zwyciężyli. U nasw Rybnicko- | i zwolenników Królika głupcami, mó- 
szczyńskiem jest kandydatem naszym | wiąc: Co sobie Polacy myślą? My 
| Jan Kowalczyk. Na niego wszyscy | Niemcy mamy popierać Królika? Je- 
budynkach i przez całe miesiące nie | robki. Inspekcya górnicza nie zgo simy głosować, bo kto mu głosu nie | steśmy Niemcami i nie potrzebujemy 
- dają im numeru. Ci biedacy nietylko | się na ich żądania, więc wstrzymali da, ten jest zdrajcą naszej sprawy | Polaka, choćby »Katolik« i jego kandy- 
l mokną czasem na deszczu; całemi go- | od pracy. Równe żądania stawiali rodowej. Gospodarz. dat ogłaszali się najczystszymi patryo- 
M dzinami, ale zarabiają tak licho, że wciąż | że ślepszy z nocnej szychty n rzesze. | W Orzeszu mamy kościo- | tami pruskimi, choćby »Katolik« tysiąc 
| biedę klepać muszą. Panowie, upamię- | samem polu, tak że obecnie st filialny, należący do parafii woszczy- | razy przyrzekał popićrać kandydaturę 
tajcie się, bo tak dalej nie idzie. Na | około 50 osób. Sądzić jednakże m. Dnia 3-go maja była u nas od- | Ballestrema. Ballestrem sam sobie po~ 
przyszły raz napiszę jeszcze więcej | że wobec słabego popytu na wa i kazanie niemieckie. Gdy się radzi, a my sobie też poradzimy bez 
o tej kopalni, ale muszę zbadać wpierw | liczba strajkujących z pewnością. łazanie skończyło, ks. proboszcz ode- | Polaków. Inny znów mówca prawił 
rzeczy, o których słyszałem. ; powiększy, gdyż władzy górniczej k wał się po polsku i zapowiedział, że | tak: »Mamy dobre widoki zwycięztwa 
Marek z Chin. by wprost na rękę, pozbyć się ki dzie zbierana kolekta na nowy ołtarz. | dla tego, że Polacy podzielili „się na 
Król. Huta. Pewien chłopiec, ba- | dziesięciu ludzi. Bądź co bądź zy Niemcy nie rozumieją po niemiecku, | dwa obozy i każdy z nich stawia kan- 
wiąc się z swym rówieśnikiem, napełnił | rozpoczęty w tak niekorzystnych y idzie o zbieranie kolekty, czy też | dydata swego i zwalcza przeciwnego. 
próżną flaszkę niegaszonem wapnem i | kach dowodzi jasno, że stosunki. olacy mają jeno na kościół płacić, aby | Oprócz tego przyczynią się jeszcze so- 
dolał wody. Ponieważ nie wywołało to | robkowe itp. na królewskiej kopa stka Niemców miała piękny kościół? | cyaliści do  rozstrzelenia głosów. My 
zaraz pożądanego skutku, więc chłopiec | muszą być zbyt różowe, jeżeli gór © Polski parafianin. Niemcy będziemy więc „najsilniejszymi. 
wziął flaszkę do ręki i wstrząsnął nią | na tak stanowczy zdobyli się krok. _QOd Rybnika. Dziwić się trzeba, A gdybyśmy nie mieli zwyciężyć, to 
kilka razy. W tej chwili też nastąpił Gliwice. W sobotę  wieczc ak się też to i starym ludziom w gło- | przy wyborach  ściślejszych zawsze 
wybuch, który rozsadził flaszkę, a ka- | wszedł do piekarza na klasztornej ie nieraz przewraca. Znam tutaj je- | Jeszcze możemy się namyślić, co zrobić, 
wałki z niej i wapno lekkomyślnego | jakiś człowiek, żądając bułek, lecz gi Inego obywatela, nazwijmy go: »pó- | ! Z nimisię układać». ia 
chłopca tak poparzyły na twarzy, że | przyszło* do płacenia pokazało się, ważny starzece, któremu niemczyzna | „ Rodacy! Rozsądzcie sami, jakie to 
prawdopodobnie utraci wzrok. — Ro- | pieniędzy nie ma. Pomimo tego musi się bardzo podobać, bo chce, żeby | Jest głupstwo ze strony »Katolika«, że 
dzice przestrzegajcie dzieci swoje przed | jednakże bułki zatrzymać, a w ko yo potomstwo zupełnie się zniemczyło. | MreGi się jeszcze około tych Niemców 
podobnemi zbytkami, tłomacząc im, na | rozgniewany tem, że mu je odebr i go bardzo serce, że jego 8-letni | i nie chce się złączyć z Towarzystwem 
> niebezpieczeństwo się przez swą | rozbił szybę, przyczem skaleczył muk chodzi do kościoła z polską ksią- | Wyborczem, że nie chce przyjąć TSM 
ekkomyślność narażają. rękę. Przywołano policyę, która żką, bo to przecież nie jest »fajn«. do zgody podawanej mu przez »Górno- 
( Król. Huta. Dom przy ulicy cesar- | najpierw kazała opatrzyć rękę w wi, że skoro jesteśmy pod zwie- | ślazaka« i »Głos Sląskie. Jeszcze ma 
„skiej nr. 76, należący do murarza Nagla, | bliskiej aptece, poczem go odprc nością niemiecką musimy się doich | CZas »Katolik« do nawrócenia się i na- 
nabył na subhaście Bank ludowy w | dzono do aresztu. WE: ymagań zastosować i mamy się zniem- | PFawienia złego, które nabroił | 
Bytomiu za 56,000 mk. — Przed oberżą Kochmanna szyć. Pomaga ów »poważny starzec« „Ciekawe było, że zebranie dajczka- 
| — Na tutejszej kopalni »Król« po- | ul. Nowowiejskiej upadł pewien robo nanizatorom i również jego żona. | tOlików nie rozpoczęło się GRAS 
stanowiono próżne miejsce podziemne | na bruk i rozbił sobie głowę, tak hociaż trudno mu idzie niemczyzna, | P!om katolickiem. Nic wów Jk 
z powodu wybrania węgla zapełnić | trzeba go było umieścić w laza jednak ją wychwala, i jeszcze więcej | Patoczków widać w kościele tylko 
szlaką, która się znajduje w wielkiej | Spewnością wódka wypłatała mu go żona, gdyż ile razy mówi do swej | W urodziny króla pruskiego w gronie 
hołdzie, ażeby w ten sposób zapobiedz | nieprzyjemnego figla. ` jmłodszej córki, czyni to tylko po | 'Frygerferajnu. Odczytano telegramy 


Dalej posyłają tu hajerów za lada prze- | Ludwiki, na pokładzie Schuckmanna 
winienie do śleperki 1 w ten sposób | wzbraniali się śleprzy zjechać na 
ich karzą, niektórych zaś smykają po | jeżeli im nie zostaną podwyższone 


KGH e Z i 3 |--A : ` PE ży iami jczxatolików z Bi- 
zapadaniu się powierzchni ziemi, W tym Gliwice. Niemcy  najróżnie niemiecku, bo to »fajnie«, ale że jej nie | Z życzeniami od dajczkatoli ń 
dl weęaono eb wyb, kkm srt | wyso ren. 2-kożotiyą | bardz ładnie sd sia: ma, ane le Kudowa, Any, Zobanie 


mówi jedno słowo po niemiecku, a 5 po 

olsku. Gdy powodziło im się nie tak 

dobrze, trzymali się zwyczajów swych ; RU i 

przodków, zaś teraz, gdy powodzi im | Ostatnie wiadomości. 

b chwytają się niemczyzny. CA 

Ta >fajnac młoda córuchna, gdy prze- Wyrok śmierci, 

 stąpi próg to nie pochwali Pana Boga, ` R : 

BB nA akata a gdy Pidesi aina na śmierć 
ychodzi »adio<. Ich krewni wycho- | WAYDarza Koehlera, który owego czasu 


> żeci : a A na pokładzie >Loreleye zamordował 
R Sea: "mpełsia naczej, -tek. jak w Atenach podoficera Bideritzkiego. 


wadzać będą szlakę pod ziemię, tak że | nimi i wiele dajczkatolików, a międ 
z czasem będzie można stawiać domy | nymi także członkowie dajczkatolich 
na podebranym dotychczas obszarze | związku ludowego — urządzili w 
SENT torem kolejowym a ul. następcy | ście naszem zebranie przedwybor 
ronu, 3 aby zjednoczyć wszystkie zajączki 
Chorzów. Gratyfikacye dla urzędni- | sztandarem Siano BARRA. Nas 
ków i nawet już dla urzędniczek mnożą | niu tem przemawiał kandydat ich- 
się jak grzyby po deszczu, bo też i spadł | rektor sądu ziemiańskiego Schr: 
£ obfity deszcz w postaci milionów marek, | i wykładał swój program, który tem się 
-= uchwalonych w parlamencie na wsple--| odznaczał, że p. Schrader pokazał, i% 5 x s 
ranie niemczyzny. Tutejszej nauczy- | zarówno w polityce jak w historyi ga | przystoi na katolika Polaka, co im też : 
cielce Moekel przyznała rejencya opolska | straszne luki, które uzupełnić był Pan Bóg wynagrodzi. Wnuk także się Krwawe rozruchy w Hiszpanii. 
50 mk. nagrody za skuteczne nauczanie winien, zanim się zabój: do życia p mie zniemczy i śmiało może zaśpiewa Madryt. W Torrase przyszło wczo- 
języka niemieckiego., Widocznie jej | blicznego. Te zajączki zgromądzone bie: »Jam jest Polak rodzony, nie | raj do krwawego starcia republikanów 
zdobycz dla niemczyzny warta tylko pod sztandarem czarno-białym wygła: | zniemczy mnie żaden dziadek, choćby | z policyą. 
50 mk., podczas gdy kilku nauczycieli szały mowy, jakie słyszy się tylko on już był zniemczony. Abonował da- y D ; PRZ 
e : ś : a ` iai "1. raga nie pojedzie. 
w innych miejscowościach otrzymało krygerferajnach i postawiły dla iej »poważny starzece »Katolikae, S9- à 
po 60 mk. swego kandydata, że hr. Ballestr raz mówi, że sobie »Katolik« kieszeń Belgrad. Wiadomość, nz do 
Wirek. W miejscowości tutejszej | jeszcze za mało jest Niemcem. Nied pełnił już, dlatego go nie abonuje, | Francensbadu przybyć gp zt, 
kradzieże kur nie ustają. Ubiegłej | sobie robią i gadają, co im się po lko » Ancajger« rybnicki chce popie- serbska Draga o ycia suracyi na 
nocy skradziono znów 5 kur ze stajni | Nas to ani ziębi ani parzy. Prze ć. Tak daleko go przyprowadziła | trapiące Ją od RE KŻ Oee 
nauczyciela Hylli, i dotychczas nie | cieszymy się z tego, że zajączki polityka »Katolika. »Poważny starzece | Okazuje się nieprawdziwą. Królestwo 
x . 3 APR > | Eni m : $ E wogóle nie zamierzają opuszczać tego 
zdołano złodziei wyśledzić. dzielą, jedni za Schraderem, drudzy za niemczyźnie aż po uszy się zakochał, s : ask b 
Zabrze. Było nas kilku na zebra- | Ballestremem, tem łatwiejsze bę: p>Katolika< rzucił i »Ancajger« zaabo- | lata granic swego wsie sji: 
niu centrowców, na którem przemawiał | Zwycięztwo nasze, a p. Józef Sie wał. Jeden co się zntemczyć nie da. groźnej sytuacyi na Bałkanąch. 
były poseł Letocha. Narzekał starzec | nowski wyjdzie jako poseł narod „Z kopalni Hoym Laura, pod Ry- | == JEWIGZE PUH 
=j bardzo na to, że Polacy, grupujący się | Z tej walki jako dowód, że tu ludu kiem. Nasi pracodawcy kręcą się Sprawy towarzystw. 
około »Górnoślązaka«, zwalczają cen- | domiony i wyrobiony politycznie, oło tego, aby na robotników ukręcić E 
trum i jego. Solą w oku był mu nasz | remu ani Schraderowcy ani Ballesti bicz. Od Io-go kwietnia wisi na szy- Ró Roa OEI WBK 
»Górnoślązak«, widać teraz, jąk im ulu- czyki głowy nie zawrócą. „Bracia! a; | Die karta po niemiecku drukowana, na będzie się miesięczne zaba, Związku chrze- 
bione nasze pismo w piecach nagrzało, lej agitu]cie dzielnie za P. Siemia: OW której jest napisano, iż każdy robotnik ściańskich robotników w Król. Hucie o godz. 
Bo aby tylko podchlebić się wyborcom, | skim. "8 | będzie: musiał pracować II godzin | 4 po południu na sali pana Kaczmarka, dawniej 
przypomniał sobie p. Letocha, że rodził Szobiszowice. Znowu wypadek z | dziennie okrom zjazdu i wyjazdu. fapana prees Ny priar pea 
się na Górnym Śląsku pod strzechą, | powodu nieostrożnego obchodzenia _ Zjazd ma być od 5-tej do 6-tej rano, się o liczny, udział członków: 7 Goście mile wi- 
słomą pokrytą, jako syn rodziców pol- | Z lampą. 11-letnia córka robotnika wyjazd od 6-tej do 7-mej wieczorem. | dziani. Zarząd. 
"skich, ale jest wiernym Prusąkiem i za- | marczyka zapałała lampę, a poni toby się temu sprzeciwiał, będzie ostro | s======u=mmmmemezeenemanm a w EE 
wsze bronił Górnoślązaków jako wier- knot nierówno. się palił, więc z rany lub z pracy wydalony. Nikt Na cele wyborcze złożyli: A. S. z Bry- 
nych Prusaków. W tem właśnie sęk. | lampę, aby ją jeszcze raz oczyścić, ' robotników przeciw temu rozporzą- | nowa 20 fen, Kumoś Marka 20 fen, |. S. z Ra- 
Szkoda, że p. Letocha sam nie został | czem jednakże płomień dostał si dzeniu nie protestuje, wszyscy spusz- | doszowa 3 mk, J. S. z Karlsegen z dopiskiem: 
jem, czem byli ojcowie jego t. j. Pola- | wnętrza i zapalił naftę, która eksplodo+ | czają głowy. Piszę o tem do »Górno- | Niech żyje czyż LE ame D H iso 
kiem, nie potrzebowałby się dziś po- | wała, tak że w jednej chwili dziew zaka«, aby p. Jan Kowalczyk, poko- | my ©. 2 mk. I. C 50 fen, Ż Szerokiej Sobie- 
lęcać tem, że jest dobrym Prusakiem, | stanęło w płomieniach. Dzięki tylk 
a lud by patrzał nań innemi oczyma. | przytomności matki, która zdarła 


szy Faltina, sługę pańskiego, miał | ski so fen, dwa Króliki 50 fen, stary Nowok 
teryał gotowy, gdy będzie przema- 50 fen, Wdowa K. Goraus 30 fen, Weteran pol- 
Tem się p. Letocha ludowi polskiemu | odzież, odniosła tylko nieznaczn 
nie poleci, że zawsze wiernie pracował | parzenia. 


za 8-mio godzinnym dniem pracy ski go, I. Rabel 5o fen, I. Pruszydło 30 fen, 
dl» »faterlandu« i rzeszy. Niemiecki Zawiść. W naszej wsi jes 


: : Czarnecki 50 fen, Oświecony 50 fen, Cymba- 
, kopalnich. Górnik. lista 50 ten, dobra Polka 30 fen, polski żołnierz 

»feterland< nas właśnie gniecie i prze- | prawdę tak jak pisał ów korespo 

"SB śladuje, a ręka jego teraz szczególnie | Obojętnych, ciemnych i obałamu 


über alies! Widz. 


arnowskie Góry. Pisałem ja | 20 fen, I. Pixa 20 fen, Aby zwyciężył nasz 
do >Katolika<, aby zaprzestał | poset p. J: Kowalczyk 5o fen, PSO 

| zskutecznych targów z Niemcami, bo | Z Brzeziny: miody Polak Fr. P. 20 fen, Teri 

e daje nam się we znaki. Uniewinnia się | dużo. Sam od chłopca małego je się na nic nie zda, gdyż Niemcy | Strażak z nad Odry 6o fen, Kilku abonentów 

Bea p: Letocha, że nie mógł przybywać na | czytelnikiem gazet polskich. Przez iodą go w pole. Teraz widzę, że | z Płoni 6,50 mk, |. Prz. z Wełnowca 1 mk, 
ląsk i pracować na miejscu dla ludu, | lata czytywałem »Katolika<, da e pisanie jest daremne. Katolike | Z |ózefowca niech żyje Ko zyj pem 

bo przeszkadzały mu obowiązki zawo- | »Zwiastuna«, nie mało się też naczy dużo pism dostaje od czytelników | 7 Bogucic niech żyje p. Korfanty 50 fen. 

dowe, ale obiecuje, że teraz na jesień | polskich gazet zagranicznych. Mój ch, starych i doświadczonych wia- 

opuści służbę sądową i przeprowadzi się | bożczyk ojciec już przed kilku laty 

na Sląsk. £ wil zawsze, że musimy wybierać sw 

Piękne to obiecanki. Ale jaka szko- | i to niezależnych, nie piastujących 

da, że p. Letocha całe życie pracował | dnych urzędów państwowych, bo 


się obchodzić delikatnie, w rękawiczkach. 
[rzeba się stawiać hardo i ostro brónić 
swych praw. Nasi dajczkatolicy szyją 
atolikowi porządnie buty za jego 


markach i feny- 
gach za 100 kg. 


Stałe ceny ustanowione 
przez deputacyą targową. 


Pszenica biała - 


sów, nie słucha niczyjej rady, jeno Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
bi swoje. A z Niemcami nie można Wrocław, 12 maja. (Ceny targowe). 
dla »faterlandu«, a teraz, gdy ma już | sędzia ani hrabia nie będzie bronił 
lat 70, gdy już jest zgrzybiały, przy- | lub robotnika. 


4 -7  pomniał sobie, że i dla ludu trzeba coś Poleciło nam teraz posłów takic yjaźń niemiecką. Choć komitet cen- | Pszenica żółta - - - - 
E robić. To wszystko przychodzi trochę | Polskie Towarzystwo Wyborcze, a s potwierdza i poleca kandydata*| Zyto wę E 
3, za późno. dziewać się należało, że wszyscy Polac olikowego« Królika<, dajczkatolicy wie: CL 228 | 13,00 12,50 
ki Nam trzeba posła, który nie jest Górnego Sląska, że wszystkie gazeti ą sobie ze wszystsich komitetów iro- | Groch »Viktoria« - - - YA o! 15,50 
a Prusakiem. lecz śmiało przyznaje sie do | zgodnie będą popierały te kandyda ią swoje. Grochi=n-= A 1580 | 14,09 


Aj ai, Zi 3 


leca cukier w i ejy 30 fen., kawę zawsze 

wieżą; funt po 0, 80, 90, 100, 120 do 200 fen. 
Smaleo najlepszy 62 fem. za funt; m kę do 
pieczywa domowego © za */ centnara 2,53 mka 


Katowice, ul. Młyńska 12 


i 00 2,60 mk.; past ajj pan sodę, kroch- wykonuje 

mal, jaknajtaniej. Dalej oeniaki najlepsze za 

litr 4,50 mk., przy WYM odbiorze der | pri m m L] 

' wina, A tko w najwi 4 7 

CY UT W OU 12) iego rodzaju druki 

towarów lokciowych i garderoby " WANE i z 
wielki wybór po najtańszych cenach broszury z 


sźczególnie na święta i do komunii św. dla dzieci. 
R kie, handlowa, bankowe, dla Spóźek pożyczkowych, hotelów i restauracji, 


Ą Uprasza się o łaskawe poparcie. Ą aż 
= : A ' cenniki, rachunki, karty pocztowe 


karty wizytowe } polecające, 


uwiadomienia zaręczynowe i ślubne, 
0... plakaty, programy it. d. 


DOCDOCOOCEO OOODODGOOSH COLOCO COLOCO L ee a o a AnA 


konanie szybkie i gustowne. *: Ceny nader przystępne. 


Nowe książki dla rolników. 


1. Co to jest rola? Jak powstała, „Jakie kj * del 
gatunki i jak je rozpoznawać? Jest to rozprawą, tóra 
została nagrodzona na konkursie »Gazety Rolniczej<, zajmuje 
bardzo wywodami swemi od początku aż do końca — cena 
25 fen., z przesyłką 30 fen. 

2. b nawożeniu obornikiem i innemi nawozami 
dla użytku gospodarzy wiejskich napisał Michał Natanson — 
cena 38 fen., z przesyłką 48 fen. 

. O płodozmianie i gospodarstwie płodozinien- 
nem do użytku gospodarzy wiejskich napisał Piotr Danysz — 
cena 25 fen., z przesyłką 30 fen. 

Jak można ulepszyć nasze zboża? ż I1-tu ryci- 
nami, dla użytku gospodarzy rolnych napisał Antoni Sempo- 
łowski — cena 38 fen., z przes. 42 fen. 

5 o l» zbór owsa dla użytku gospodarzy napisał 
Stanisław Chełkowskt — cena 25 fen., z przes. 30 fen. 

6. Uprawa pszenicy na gruntach wiigotnych, gli- 
niastych P aea Szymona Gryffa — cena 13 fen., z przes. I6 f. 

. Jak należy uprawiać kartofle? napisał 7ymo- 
teusz Łuniewskt — cenn 25 fen., z przes. 30 fen: 

8. O uprawie buraków cukrowych napisał Michał 
Natanson — ceńa 25 fen., z przes. 30 fen. 

g. O szkodliwych chwastach i potrzebie ich tę- 
pienia napisał Zygmunt Skrzyński — cena 38 fen, z prze- 
syłką 43 fenygów. - 

ro. © żywieniu się roślin gospodarskich napisał 
Piotr Damysz — cena 25 fen., z przes. 30 fen. 

u. Jak poprawić łąki napisał A. Śniegocki — cena 
50 fen., z przes. 55 fen. 

Ia. Koniczyny i lucerny napisał A. Śniegocki — cena 
48 fen., z przes. 43 fi 

13. Rośliny WE napisał 4. Śniegocki — cena 
25 fen., z przes. 30 fen. zk 

14, Rośliny okopowe napisał A. Śniegocki — cena 


Prywatna klinika 
dla chorób żołądkowych i kiszek 


Bytom G. SI., ul. Dworcowa (5. 


Dr. Wygodziński, 


| specyalista dla chorób żołądkowych i kiszek. ł 
s Telefon 1268. Przyjmuje w godzinach od 9—1!, 3—5. 


CY biegawczy 
$$ kim choro 
ES 50 fem. wprost z fabr 
włoach i w następując 
EA Józef Koller, Sędzice; 
H mel, Baworów; Józef 
F Błażejowice; I. Prosk 


można w paczkach k ię 
ana Simona w Gli- Zi 


Polecam mój w roz- 
liczne narzędzia zaopa: 
trzony 


czyn 
Bruno Bothe, Koźle; 
kowski, Król. Huta; J. Stei- 
Mikołów; A. Kreemer, Lu- £ 
dułtow; C. Skwara, Su- 
zyce; Apteka pod orłem, £ 
okotscha, Ruda. 


Jedyny polski zakład 
dentystyczny 


Katowice; 
j ul. Holcego ur. 5 p. 


W. G©kulicz, 
leczy, plombuje, 
wprawia i wyrywa 
zęby bez bólu. 


Wykonuję wszelkie 
w zakres Ślusarstwa 
wchodzące prace. 


Jan Czyrski, 
Katowice, al. Beaty nr. 45. 


Mam do sprzedania 


go fen., z przes. 55 fen. oR m MaE 

A 4 RA jien części składa się roślina ? — cena 20 ei 7 Jedyny-polski-zāktad Gospodarstwo 

jten. : 2 . ' ; dobroci- mych ta „„ABBYNY . ; tę; EA 
|” 16. Konie gospodarskie napisał Dr. Antoni Barańsks inek, spróbowania nas ; NYSA pry 
of r f 100 Universal Nr. ++. = + « 0,90 mk, dent st czn rzem, obejmujące 55 jutrzyn 
aaa w "6 Nódowii 1 żywieniu bydła rogatego napisał zoo Patin Ea mo naa ” ysty y gruntu, w tem 1'/s jutrzyn lasu 
1 z A ws ......a.- » > 

|Tadeusz Kossak — cena 38 fen., z przes. 4 fen. wwo Adres "+ /e NNS 23 «00 0 > 1,30 » Królewska Huta, a około 6 jutrzyn łąk. 

| 18. O hodowli krów, poradnik dla gospodarzy i go- = in do biyok E A data zę” zosktrasocj Józef Gomoia 


Żytna w pow. rybnickim 


2,10 3; 
w sumie B,7o mk. poczta Markowice 


Ażeby te próby każdy j odebrał, więc przesyłam wy- 


= , żadn k 
men” 600 cygar pp. tylko 7 marek pres zaliczkę | 


dołączam piękny zbiór n szych o. na pamiąt- 
kę o. Proszę s tej o i laskawie zamówić u 


P. Pokora, fabryka cygar, Wejherowo 
(Ne Pr.) No. 371 B. 


'spodyń — cena 50 fen., z przes. 60 fen. 
] 19. Ratowanie a odętego opisał K. Dułęba 
cena IO fen., z przes. I3 fen. 
© 20. O hodowli świń napisał A. Śniegocki — cena 50 
fen., z przes. 55 fen. 
21. lag woski rolnika: kret, jeż i nieto- 
perz napisał B. H. Tarczyński — cena 15 fen., z przes. 18 fen. 
22. Co się dzieje w ulach? Zycie i obyczaje pszczoły 
zwyczajnej — cena 38 fen, z przes. 42 fen. 
i 23. Owady, ich znaczenie w gospodarstwie napisał | GCZZEWSAMAWIEE 


Znakot i 


75 jutrzyn mam na: 
w parcelach chok kopi 
wionką w powiecie rybi 


| N. Morkowski, 
leczy, plombuje, 


| wprawia i wyrywa 
zęby bez bólu. 


W Piotrowicach 


Jom 


dwupiętrowy, przynoszący mie 
sięcznie 18 marek, jest z woinej 
ręki do sprzedania. 


Franciszek Jendrecki 
Petrowitz p. idawelche. 


Polecam A moją ! 


» kapelę + 


na wesela 
i wszelkie zabawy. 


Wal. Klaja, 


Katowice, ul. Grundmana 9. 


M. Brzeziński - cena 30 fen., z pz 3% fen. 

24. Jak urządzać gniazda i opiekować się ptaka- 

mi napisał B. Dyakowskt — cena 50 fen., z przes. 55 fen. 
| 25, Co człowiek zawdzięcza zwierzętom? odczyt 
Władysława Umińsktego. — cena 25 fen, z przes. 30 fen. 

26. O maszynach rolniczych napisał Stanisław Wroń. 
ski — cena 38 fen., z przes. 43 fen. 

27. Zadrzewianie nieużytków opisał Aleksander No- 
wtchkt — cena 38 fen., z przes. 43 fen. 
| 28, O drzewach przy drodze napisał Edmund Jan- 
kowski — cena 20 fen., z przes. 25 fen. 

2. O budowie zagród włościańskich napisał Mactej 
Moraczewskt — cena 50 fen., z przes. 60 fen. 

30. Rolnictwo włościańskie za granicą napisał M. 
Malhmowski z 16 ię zy — cena 50 fen., z przes. 60 fen. 

$ gi: , kozę IE A ZE r w róż- ; B > Reż NT 
nych krajach napisa . Małinowskt — cena 30 fen, z prze- y $ 5 i z 
syłką 35 ten. We | i munii SW 

32. Gospodarz Polski, kalendarz na rok 1901, ułożył 
M. Brzeziński, zawiera nadzwyczaj dobre rady i wskazówki, jest 
niezbędny w każdym domu rolnika — cena 38 fen., z prze- 
syłką 58 fen. 

33: Upominek dla matek i gospodyń napisała An- 
tostka — cena 63 fen, z przesyłką 68 fen. 

Rolnicy!  Powyższemi książkami dajemy wam 
dar, którego nie odrzucajcie; nie bądźcie łakomi na 
parę marek, które na książki niniejsze wydacie; gdyż 
'zaręczamy wam, że niejednemu się oczy otworzą i bę- 
dzie się starał naprawić to, co dotąd z swą rolą, by- 
dilem i t. d, źle zrobił. Książki powyższe są tak zro- 
zumiale napisane t po większej części objaśnione 
'w obrazkach, że każdy je zrozumieć must. 

Kto nam nadeśle pocztą fi marek 20 fenie 
gów, otrzyma wszystkie wyżej wymienione książki 
franko. Kto tyle naraz nie może wyłożyć, niech sobie 
wybierze te, które za najpotrzebniejsze uważa, niech 
nam je wymieni, przyśle pieniądze a wyślemy zaraz 
książki. Kto naprzód pieniędzy nie nadeśle, temu prze- 
ślemy przeż zaliczkę. 

, Adresować prosimy na listach i przesyłkach pie- 
niężnych: 


„Górnoślązak”, Kattowitz O.-S. 


RED TEZ OZI WOZY 


daż. w całości albo też 
Dubieńskko pod Czer- 


murowany 
o 5 pomieszkaniach i3 
jedną morgą pola jest ? 
wolnej ręki do sprzedania, 

Franciszek Machuletz, 


Sośnica (Sosnitza b. Zabrze) 


Najtańsze obuwie 
jest w D 

kładzie okówia Poa 

sktatzi e) 


3 39 Kałowice, 
s ul. Grundmanna 80 


haprzeciw Fuchsa. 


ofil Pardygoł. 
tylko ustnie.) 


W Niemieckich Piokaract 


=" sklep ` 


z całym urządzeniem i 


piekarmia 
mająca dwa piece do wyna= 
jącia. Ewentualnie jest cały 
dom do sprzedania, pra” ma 
mieszkań dla 20 komorników i 
piękny kawałek ziemi na urzą- 
dzenie ogrodu. 


Stefan Panisz. 


Koło 


mało używane jest tanio do 
sprzedania. Bliższych wiado- 
mości udzieli 
Wacław Lipiński 
w Małej Dąbrówce 
lub ekspedycya »Górnoślązakae, 


Który mistrz krawiecki 


przyjmie natychmiast 


ucznia ? 


a dla, chłopców 
» | dziewcząt 


Dla przystępujących do pier- 
wszej komunii św. ceny tańsze. 


Najtańsze źródło zakupu 
ubrań męskich 
i dla chłopców "E 


freda Btumenthata 
omiu Q.-Ś., Rynek, 
zj BY ik ul. Krakowskiej. 
S arajcie się o wasze dzia- 
tki, aby umiały po pol- 
sku czytać i pisać. Kupcieim 


„Mały Elementarz" 


z obrazkami, który wysyła 
ekspedycya „Górnoślą- 
i e mA zaka“ w Katowicach 

i pod budowę domów (Kattowitz O.-S.) za nade- es 
wcu dla zagraniczn słaniem 30 fenygów. Zgłoszenia przyjmuje G: 
PR = Lepiarz w Świętochłowicach, 


geometry MI a 
SERE noczzd | COQOQQOQOOOQO | uica szkolna 9. | 


Katowicach. — Redaktor odpowiedzialny: Antoni Wicik w Katowicach. 


Prawdz. imp. 1 
ręcznej roboty za tysiąc O 
lub za poprzedniem nade 
się można w ekspedycyi 


mk. Przesyłka za zaliczką 
ędzy. Gdzie? dowiedzieć 
akac pod lit S. F. 50. 


warsztat slusarski-———— 


